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Drodzy Przyjaciele,
 

nadszedł czas późnej wiosny i lata – pora ciepłych dni, długich spacerów i wakacyj-
nych przygód. W Drawieńskim Parku Narodowym wszystko rozkwita i dojrzewa. To 
idealny moment, by odwiedzić ścieżkę dydaktyczną „Międzybór”, która w tym okresie 
jest wyjątkowo urokliwa. Możecie zaobserwować niesamowite ukształtowanie terenu, 
ale również budzące się do życia łąki - niezwykle ważne miejsce dla wielu gatunków 
roślin, owadów i innych drobnych organizmów. Polne kwiaty, takie jak chabry, maki 
czy jaskry, tworzą barwny dywan, który przyciąga całe mnóstwo zapylaczy. Lato to 
ich czas – pszczoły, trzmiele i motyle są w ciągłym ruchu, odwiedzając kolejne kwia-
ty i przenosząc między nimi pyłki. Bez tych skrzydlatych pomocników nie byłoby ani 
takiej różnorodności roślin, ani owoców, dlatego musimy o nie dbać.
Pod naszymi stopami również toczy się intensywne życie. Gleba pełna jest drob-
nych bezkręgowców, takie jak dżdżownice. Choć ich nie widać, to właśnie one dbają 
o  to, by łąka była żyzna, spulchniona i  odżywiona. Łąki to miejsca niezwykłych 

odkryć. Można podziwiać kolory i zapachy, ale też prowadzić własne obserwacje – wy-
starczy lupa, notatnik i trochę cierpliwości. 

Zapraszamy Was do letniej wyprawy z Wydrą Przewodniczką i jej Przyjaciółmi. Usiądźcie na chwilę wśród traw, za-
mknijcie oczy i posłuchajcie, jak brzmi lato w Drawieńskim Parku Narodowym. Gwar cykad, szelest skrzydeł, brzęcze-
nie owadów i śpiew ptaków stworzą najpiękniejszą wakacyjną melodię.

Do zobaczenia
dr inż. Paweł Bilski

Dyrektor Drawieńskiego Parku Narodowego
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pomiędzy człowiekiem a naturą
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35 lat naszego parku! Zajrzyjmy do środka!
 

W tym roku nasz park obchodzi wielki jubileusz – 35 lat istnienia! Z tej okazji bierzemy go pod lupę, żeby jeszcze lepiej go 
poznać i zrozumieć, dlaczego warto go chronić. Czy wiesz, że w parku nie tylko lasy, jeziora i rzeki są ważne? Oczywiście, są 
piękne i pełne życia – to domy dla wielu zwierząt i roślin. Ale chronimy nie tylko miejsca przyrodniczo cenne, jak te bajkowe 
lasy czy dzikie łąki. Chronimy też gatunki roślin i zwierząt, które są rzadkie i wyjątkowe. Może spotkałeś kiedyś puszczy-

ka, bielika, żabę moczarową albo widziałeś storczyka? To właśnie takie skarby naszego parku! Ale przyroda to nie wszystko. 
Ważna jest też ochrona miejsc cennych kulturowo np. ruiny ostrowieckiego kościoła, pozostałości umocnień Wału Pomorskie-
go, cmentarze i inne miejsca, które kryją ciekawe opowieści To wszystko tworzy magiczny świat, który cały czas się zmienia! 
A teraz najważniejsze: TY też masz na to wpływ! Każdy z nas, niezależnie od wieku może pomóc chronić przyrodę. Wystarczy 

nie zostawiać śmieci, nie zrywać roślin, nie hałasować w lesie i uczyć się, jak mądrze żyć blisko natury.
Dołącz do nas i świętuj 35-lecie parku – poznawaj, odkrywaj i chroń!

Tekst: Irmina Jasińska-Szymkowiak, DPN 
Fotografie: Marcin Bielatko; Małgorzata Domagała, DPN
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Nasz ekspert
Dr inż. Andrzej Łabędzki

W wyniku postępującego ocieplenia klimatu, z jakim 
mamy do czynienia na kuli ziemskiej, na całym 

świecie obserwujemy migracje ciepłolubnych 
roślin i zwierząt, z dotychczas ciepłych po-
łudniowych regionów np. Europy na obszary 
dotąd chłodniejsze, a obecnie ocieplające się. 
W świecie owadów przykładami takich zacho-
wań są niektóre gatunki ważek, korników, sza-
rańczaków np. pasikoniki czy też do niedawna 
niezwykle rzadko występująca w Polsce mo-
dliszka zwyczajna - Mantis religiosa (L.). 
Polska nazwa tego gatunku pochodzi naj-
prawdopodobniej od przyjmowanego pod-
czas polowania na ofiary ułożenia ciała. 
Skierowane do góry przednie odnóża chwyt-

ne, układają się w sposób przypominający mo-
dlącego się człowieka.

Modliszka zwyczajna należy do rzędu owadów, który na 
świecie liczy około 2400 gatunków. W Europie, głównie na południu kontynentu, żyje ponad 30 gatun-
ków modliszek, natomiast w Polsce tylko 1. Część z nich w ostatnich 20-30 latach zwiększa swój zasięg 
występowania, przy czym robi to na własnych skrzydłach czy nogach, czy też przy pomocy człowieka 
(np. produkcja i przewóz na duże odległości roślin ozdobnych, transport samochodowy i kolejowy).
Modliszka zwyczajna jest jednym z największych owadów żyjących w Polsce. Długość jej ciała może wy-
nosić od ok. 4 cm (samce) do 7,5 cm (samice). Kolor ciała jest najczęściej zielony, ale są też spotykane 
osobniki brązowe, jasno brunatne czy żółtawe, a na bocznych krawędziach skrzydeł mają czerwonawe 

Przedstawiam Wam dr. inż. Andrzeja Łabędzkiego specjalistę 
w dziedzinie entomologii leśnej. Entomolog to naukowiec, który 
zajmuje się badaniem owadów. Pan Andrzej jest emerytowanym 

pracownikiem Uniwersytetu Przyrodniczego w Poznaniu.  
Obecnie pełni funkcję członka Rady Naukowej  

Drawieńskiego Parku Narodowego.

Modliszka zwyczajna w Drawieńskim 
Parku Narodowym – rola w ekosystemie
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przebarwienia. Głowa modliszki jest kształtu trójkątnego, z bardzo dużymi oczami złożonymi. Każde 
oko złożone zbudowane jest z około 8-10 tys. oczu pojedynczych tzw. ommatidiów. Przez to modliszki 
są jednymi z najlepiej widzących owadów. Narząd gębowy jest typu gryzącego, a bardzo silne żuwaczki 
mogą przegryźć twarde, chitynowe pancerzyki złowionych owadów. Dodatkowym ułatwieniem w zdoby-
waniu pokarmu są chwytne przednie nogi zaopatrzone w długie kolce, częściowo skierowane do tyłu, co 
uniemożliwia schwytanej ofierze uwolnienie się. 
Owady dorosłe można spotkać w drugiej połowie lata i wczesną jesienią (sierpień – wrzesień), kiedy jest 
dostatecznie ciepło. Samica może składać do 200 jaj w kokonie zwanym ooteką, przylegającym do łodygi 
rośliny. Po przezimowaniu, zwykle na przełomie maja i czerwca, z jaj lęgną się młode larwy modliszek. 
Rozwój larwalny trwa około 2 miesięcy i może ulec kilkudniowemu skróceniu lub wydłużeniu w zależności 
od dostępności pokarmu. Środowiskiem życia modliszki zwyczajnej są dobrze nasłonecznione, ciepłe, 
śródleśne łąki, polany i brzegi lasów sosnowych. Jest drapieżnikiem, a więc poluje na inne owady (naj-
częściej szarańczaki lub muchówki) czy też pająki, siedząc nieruchomo na niskich roślinach i czekając, 
aż ofiara przybliży się na tyle, żeby można było chwycić ją parą przednich odnóży. Złapaną ofiarę zjada 
natychmiast żywcem. U modliszek występuje też zjawisko „kanibalizmu” przejawiające się pożeraniem 
samców przez samice po akcie kopulacji. W ten sposób może ginąć około 1/3 samców. Najczęściej jednak 
do pożarcia samca dochodzi w warunkach małej dostępności pokarmu i panującego głodu.
Do końca XX wieku modliszka w Polsce spotykana była tylko w południowo-wschodniej części (Kotlina 
Sandomierska, Lasy Janowskie, Roztocze). Na początku XXI w. zaobserwowano jej ekspansję, początko-
wo w kierunku południowym (Bieszczady i Beskid Niski), a następnie w kierunku zachodnim i północnym. 
Jej przetrwaniu na nowo opanowywanych obszarach sprzyjają duże miasta (Warszawa, Poznań, Kraków 
czy Gdańsk), gdzie średnia roczna temperatura jest nieco wyższa, aniżeli na obszarach poza miastami, 
a to ułatwia zimowe przetrwanie kokonów z jajami. Obecnie owada tego można spotkać w całym kraju. 
Rozszerzaniu się areału modliszek sprzyja też fakt, że pod koniec XX w. wiele pól uprawnych (zwłasz-
cza po likwidacji Państwowych Gospodarstw Rolnych) ze względów ekonomicznych zmieniło się w ugory 
częściowo zarastające drzewami iglastymi, które są świetnym miejscem do życia dla tych owadów. Jak 
więc z tego wynika modliszki preferują mocno nasłonecznione polany, łąki i obrzeża lasów iglastych 
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z suchymi murawami, ugory i nieużytki. Na 
terenie miejskich z kolei często są spoty-
kane w parkach, na cmentarzach, w przy-
domowych ogródkach. W  przemieszczaniu 
się na dalsze odległości wykorzystują 
ciężki transport samochodowy czy kolejo-
wy ukrywając się w zakamarkach, szczeli-
nach samochodów, wagonów lub plandek je 
okrywających. Przy przelotach na bardzo 
małe odległości (kilkudziesięciu metrów) 
korzystają z  własnych skrzydeł (samce) 
lub też poruszają się pieszo (samice). 
Należy też podkreślić, że pomimo sporych 
rozmiarów ciała owad ten nie stanowi jakie-
gokolwiek zagrożenia dla człowieka. 
Gatunek ten w Polskiej Czerwonej Księdze 
jest sklasyfikowany jako EN (Endangered 
- zagrożony wyginięciem) i jest objęty ści-
słą ochroną gatunkową, co oznacza, ze nie 
wolno jego łowić, zabijać, niszczyć siedlisk, 
w których rozwija się. 
Modliszka zwyczajna jest typowym drapieżni-
kiem odżywiającym się różnymi gatunkami owadów. Ze względu na sporadyczne występowanie w Polsce nie 
stanowi konkurencji dla lokalnej drapieżnej entomofauny na nowo zasiedlanych obszarach. Jednocześnie 
po stwierdzeniu jej występowania w roku 2024 na terenie Drawieńskiego Parku Narodowego (oddz. 79k) 
należy uznać ją za niezwykle cenny element różnorodności biologicznej tego obszaru. Z kolei uwzględ-

niając zasady i cele funkcjonowa-
nia takiego obiektu chronionego, 
jakim jest park narodowy, można 
przyjąć, że po ustabilizowaniu się 
i  wzmocnieniu populacji modlisz-
ki w DPN będzie ona potencjalnie 
cennym ogniskiem ekspansji tego 
gatunku na inne regiony północ-
no-zachodniej Polski.

Tekst i zdjęcia:  
dr inż. Andrzej Łabędzki
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Kącik Szuwarka
Rybie drapieżniki 
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Wszystkie ryby, te duże i te małe, to niezłe łakomczuchy.
Różnym pokarmem chętnie napychają swoje brzuchy.
Wydaje się jednak, że nie wszyscy z pewnością wiedzą,

co różne ich gatunki, dniem czy nocą, najchętniej jedzą.

Ryby spokojnego żeru zajadają się głównie roślinami.
Leszcze, płocie czy karpie szukają pokarmu godzinami.
A takie jak szczupaki, sumy i okonie, to są drapieżniki,

polują na inne ryby dniem lub nocą, mając super wyniki.

Szczupak lubi intensywnie polować nawet całymi dniami,
czatuje na swoje ofiary często przy brzegu między roślinami.
Jego pokarm to głównie płoć, okoń, wzdręga, a nawet kleń.

Jak już się naje do syta, często zachowuje się jak leń.

Inne drapieżniki - okonie, najchętniej polują stadami,
często pod powierzchnią wody uganiają się za uklejami.
Nasz pasiasty łakomczuch chętnie też połknie owada,

a chodzący po dnie rak, też jako smaczny kąsek się nada.

Sum to największy drapieżnik w słodkich wodach znany,
jako niekwestionowany rybi król, bardzo podziwiany.

Zamieszkuje kryjówki w głębokich partiach rzeki i jeziora.
Lato i osłona nocy to dla jego polowań najlepsza pora.

Gdy zapada już zmierzch sumy przy brzegach chętnie żerują.
Ryby, skorupiaki, a czasami małe ptaki w ich diecie się znajdują.

Nie tylko w świecie zwierząt drapieżniki są licznie reprezentowane.
Wśród roślin muchołówki i rosiczki z polowania na owady są znane.

Jarosław Gancarczyk,
konserwator Obwodu Ochronnego Szuwary w DPN

Rysunek: Maksymilian Misiura 
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Dnia 3 kwietnia w  Zespole Szkolno-Przedszkolnym w  Drawnie 
Drawieński Park Narodowy przygotował wyjątkowe wydarzenie 
edukacyjne dla uczniów klas I-III, poświęcone łąkom i ich znacze-
niu dla przyrody.
Spotkanie rozpoczęła krótka, ciekawa prelekcja, podczas któ-
rej dzieci dowiedziały się, czym są łąki, jakie rośliny i zwierzęta 
można na nich spotkać oraz dlaczego ich obecność jest tak ważna 
dla ekosystemu.
Następnie uczniowie wzięli sprawy w swoje ręce – dosłownie! Na przy-
gotowanym wcześniej terenie przy budynku szkoły, dzieci wspólnie 
wysiały nasiona łąki kwietnej stosując kolejno odpowiednie czynności 
czyli równomierne wysianie, udeptanie oraz dokładne podlanie roz-
proszonym strumieniem wody - wszystko po to, by już wkrótce cieszyć 
się kolorowym zakątkiem pełnym życia. 

Niniejsze zadanie zostało współfinansowane ze środków Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki 
Wodnej w Szczecinie oraz z Narodowego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej.
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Łąki jako kluczowe siedliska 
dla owadów zapylających

Na zakończenie dzieci miały okazję rozwijać swoją kre-
atywność – każdy mógł wykonać własną zakładkę do 
książki z motywem kwiatowym, wykorzystując technikę 
akwarelową. Efekty były zachwycające!
Dziękujemy wszystkim uczestnikom za zaangażowanie 
i uśmiechy. Mamy nadzieję, że nasza mała łąka wkrótce 
zakwitnie, a wiedza zdobyta podczas wydarzenia zapro-
centuje w przyszłości.

Tekst i zdjęcia: Irmina Jasińska-Szymkowiak, DPN

Będziemy mogli obserwować motyle fruwające z kwiat-
ka na kwiatek i przenoszące pyłek, dzięki czemu rośliny 
mogą się rozmnażać, pracujące pszczoły oraz biedronki 
zjadające mszyce, które szkodzą roślinom, a także wiele 
innych owadów, które ogrywają dużą rolę w ekosystemie.
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Od czego się zaczęło?
Za zalążek dzisiejszego Drawieńskiego Parku Narodowego należy uznać 
utworzone już przed II wojną światową rezerwaty przyrody np. wyspy na 
Jeziorze Ostrowieckim i rezerwat „Radęcin” nazywany Heilige Halen – Świę-
ta Hala. Po wojnie kontynuowano ochronę - rezerwat „Radęcin” wymieniano 
jako jeden z najcenniejszych obiektów przyrodniczych w Polsce, a w 1948 r. 
Polski Związek Kajakowy wysunął postulat utworzenia rezerwatu w dolinie 
Drawy. Tak też się stało. W 1974 r. z inicjatywy szczecińskich naukowców, 
a  w  szczególności Janiny i  Mieczysława Jasnowskich, w  dolinie Drawy od 
Drawna do Kamiennej utworzono rezerwat przyrody „Rzeka Drawa”. 
Pomysł utworzenia parku narodowego w środkowej części Puszczy Draw-
skiej pojawił się pod koniec lat 70-tych wśród szczecińskich i gorzowskich 
działaczy ochrony przyrody. W gronie inicjatorów utworzenia DPN oprócz 
wspomnianych Janiny i Mieczysława Jasnowskich, należy wymienić Lucjana 

Agapowa, Henryka Kujawę, Jana Krawca, Bogdana Wiatra, Stanisława Króla, miejscowych nauczycieli, instruktorów LOP-u.
Po wielu latach starań 1 maja 1990 r. Drawieński Park Narodowy został utworzony. 

Przyroda przede wszystkim
Od 35 lat staramy się zachować przyrodę w pełni jej rozmaitości, dla 
nas i dla przyszłych pokoleń. 
Powierzchnia Parku w chwili powstania wynosiła 8691,5 ha, a obecnie wy-
nosi 11535,66 ha. W  okresie 35 lat Park powiększył się o  2844,16 ha. 
Atrakcją Parku obok wielkich skupisk leśnych, są czyste rzeki i jeziora, 
rośliny i zwierzęta objęte ochroną gatunkową, rzadko spotykane ptactwo 
i ryby najczystszych wód. Do połowy lat 80 XX w. w Drawie występo-
wał łosoś, po czym zaniknął. Drawieński Park Narodowy włożył wiele 
starań w  jego powrót, m.in prowadził programy zarybiania narybkiem, 
stałe monitoringi czystości wody, walkę z  kłusownictwem. Obecnie co 
roku możemy obserwować na Drawie kilka jego gniazd, co jest naszym 
wielkim sukcesem. 
Warte podkreślenia jest to, że w  latach 50-tych XX w. Drawą płynął 
młody ksiądz - Karol Wojtyła. Na trasie spływu w granicach obecnego DPN, jest sześć miejsc biwakowania i prawie 

na każdym stoi krzyż, który upamiętnia Jego obecność na Drawie.
Możemy się również pochwalić najciekawszym zabytkiem techniki o ran-
dze ogólnokrajowej czyli Elektrownią wodną „Kamienna”, która repre-
zentuje charakterystyczna dla początków XX w. model hydroelektrowni. 
Została zbudowana na rzece Drawie poniżej Głuska, przy małej osadzie 
założonej w XVIII w. 
Zapraszamy Was do odwiedzenia Drawieńskiego Parku Narodowego – miej-
sca, gdzie dzika przyroda spotyka się z historią. Przemierzając malownicze 
szlaki wśród lasów, jezior i rzek, możesz poczuć prawdziwą bliskość natury 
i odkryć bogactwo fauny oraz flory chronionej w tym wyjątkowym zakątku 
Polski. To także teren o ciekawej przeszłości – poznaj ślady dawnych osad, 
młynów i wydarzeń, które kształtowały ten region. Drawieński Park Narodo-
wy to idealne miejsce na wypoczynek i inspirującą podróż w czasie.

 
Materiały własne DPN

35-lecie istnienia 
Drawieńskiego Parku Narodowego
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Koniki polne 
w Drawieńskim Parku Narodowym

10

To było nie tak dawno temu. Pięć koników polnych biegało po łące nad Drawą. Sprawdzały, który dalej skoczy. Przy-
glądał się im bacznie Pasikonik Zielony. Ten sprawny, drapieżny łowca przechwalał się:
- Ha, ha! Ja jestem największy, najładniejszy, calutki zielony i mam skrzydełka, które mogą mnie ponieść daleko. Wy, 
maluchy, tak nie potraficie! 
Robił tak każdego ranka, by koniki polne zaczęły z nim bawić się w zawody skakania. Nadarzyłaby się wówczas okazja 
na łatwy posiłek. Nieświadome zagrożenia koniki zaczęły cykać. Na to odezwał się pierwszy z piątki, Konik Osiodłany: 

- No i co z tego, że jesteś duży i cały zielony. Ja jestem szaro-
-brązowy z jasnym siodełkiem i trudno mnie znaleźć w trawie! 

A jak chcę to ładnie zagram na moich nóżkach. 
Podskoczył do niego drugi konik polny, Konik Ciepluszek 

i dodał: 
- A ja, jak schowam się w szarej, suchej trawie to nikt 

mnie nie zobaczy. 
Pozostałe koniki, Konik Brunatny, Konik Sucho- 

lubny i Konik Pospolity nie zbliżały się do 
Pasikonika Zielonego. Wiedziały, że nie jada on 
trawy, jak koniki polne tylko poluje na różne 

owady, nawet na nieostrożne koniki polne. Więc 
dalej wygrzewały się na skraju łąki na spróchnia-

łym pniu brzozy powalonej przez wiatr. Z tej wyso-
kości ładnie widać było całą łąkę, szuwar trzcinowy 

i rzekę płynącą w dolinie. Przez łąkę do rzeki wiodły 
ścieżki zwierząt. Codziennie o świcie wędrowała tą samą 

ścieżką łania z  cielakiem i  dorastającą córką, a  później 
po ich śladach węszyła stara wilczyca Wadera. W tym roku 

uczyła swoje szczenięta jak tropić zwierzynę. Latem Drawą 



Jak zrobić kwiatka na prezent?
1. Pokoloruj kwiaty flamastrami lub kredkami

2. Starannie go wytnij nożyczkami 
3. podaruj bliskiej osobie! 





5.

4.

6.

3.

2.

Jak zrobić Pasikonika?
1. Wytnij elementy na stronie oznaczonej nożyczkami
2. zagnij wzdłuż linii przerywanych
3. Sklej ze sobą miejsca oznaczone tymi samymi cyframi
4. Gotowe



6.

4.

1.

1.
1.

1.

2.
3. 5.
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pływali kajakarze, brzegiem chodzili wędka-
rze, a na skraju lasu i łąki była droga le-
śna, po której często jeździł gospodarz 
terenu, konserwator obwodu ochronne-
go z  Drawieńskiego Parku Narodowe-
go. Życie tu toczyło się spokojnie, 
łąka była otulona dookoła lasem, 
ogrzana ciepłem słońca, pachną-
ca i urocza. Pewnego dnia koniki 
polne zauważyły, że ich miej-
sce regularnie odwiedzają 
dwaj kłusownicy. Sprawdzali 
ścieżki zwierząt i  dojścia do 
wody oraz okoliczne duże drze-
wa. Potem z gałęzi zbudowali pro-
wizoryczny, niski szałas i schowali 
się tam wieczorem. Ciekawskie koniki 
polne pobiegły zobaczyć nowe miejsce. 
Schowane w trawie podsłuchały rozmo-
wę kłusowników. Jeden mówił do drugiego: 
„Wiesz co, mam pomysł, jak złapiemy łanię 
z cielakiem to potem podpalimy łąkę i nie 
będzie śladu, że tu nocowaliśmy”. Konik Bru-
natny i Konik Sucholubny przeraziły się. 
- Co będzie z nami? Jak kłusownicy podpalą łąkę wszystkie owady zginą. A jak ogień dostanie się do lasu, może zginąć 
też Wadera ze swoimi szczeniętami! Co robić? 
Cała piątka pobiegła do Pasikonika Zielonego i opowiedziała mu, co chcą zrobić kłusownicy. Pasikonik Zielony zasta-
nowił się chwilę i odpowiedział: 
- Musimy jakoś powiadomić gospodarza terenu, ale jak to zrobić? 
- Trzeba mu pokazać ten szałas, wtedy on będzie wiedział jak złapać kłusowników - dodał Konik Sucholubny. 
Pasikonik Zielony postanowił, że to on powiadomi gospodarza terenu, bo jest największy, zielony i może łatwo zwrócić 
na siebie uwagę. Może uda mu się zaprowadzić go do szałasu. Było ładne popołudnie, koniki polne oraz Pasikonik Zielo-
ny wyskoczyły z łąki na brzeg drogi. Pilnie wypatrywały, czy będzie jechał konserwator obwodu ochronnego. Czasami 
gospodarz terenu sprawdzał tę łąkę. Zawsze robił to, kiedy trzeba było przygotować ją do koszenia. Sprawdzał jak 
wysokie są kretowiska, czy bobry nie zrobiły dziur na brzegu i czy nie ma powalonych drzew. Na szczęście było tak 
i tym razem. Kiedy się zatrzymał i wysiadł z samochodu, jego uwagę przykuł Zielony Pasikonik. Zachowywał się dosyć 
dziwnie, bo skakał bardzo wysoko, najpierw w miejscu, a potem robił trzymetrowe odstępy i podlatywał w kierunku 
ukrytego szałasu. Konserwator chcąc przyjrzeć się bliżej skaczącemu stworzeniu, po chwili doszedł do zacienionego 
miejsca porośniętego trzcinami i wysokimi drzewami. Zdziwiony patrzy, a tam stoi ukryty w trzcinach szałas. Obej-
rzał to miejsce dokładnie, zobaczył też ścieżki zwierząt oraz zaczepione wnyki na drzewach. Szybko zadzwonił do 
strażników Parku i powiedział:
- Mam nowe miejsce obserwowane przez kłusowników. Trzeba by zrobić tu na nich zasadzkę, może uda się ich złapać 
na gorącym uczynku. 
Jeszcze tej samej nocy kłusownicy zostali złapani. Szczęśliwe koniki polne oraz Pasikonik Zielony wrócili na swoją 
łąkę. Konik Brunatny, Konik Ciepluszek, Konik Pospolity, Konik Sucholubny oraz Konik Osiodłany były bardzo wdzięcz-
ne za odwagę Pasikonika Zielonego. Wszystkie razem zaczęły grać pocierając nóżkami o skrzydełka. Zrobiło się we-
soło i głośno. Tego samego dnia konserwator przyszedł na łąkę posłuchać cykania owadów. Nawet nie wiedział, że tak 
naprawdę ocalił nie tylko łanię z cielakiem, ale też wszystkich mieszkańców łąki.

Tekst i zdjęcia: Małgorzata Domagała, DPN
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KOMIKS
rysowany przez uczniów Szkoły Podstawowej w Drawnie
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Rysowanie i kolorowanie: Adrianna Milewska, kl. VIIb, ZS-P w Drawnie
Pomysł: Członkowie Koła Dziennikarskiego
Opieka merytoryczna: mgr Edyta Musiałek



18

Śródleśne łąki, zwłaszcza w dolinach rzecznych, jeszcze do niedawna były typowym elementem pomorskie-
go krajobrazu. Od kilkunastu lat jest ich jednak coraz mniej, ponieważ użytkowanie łąk przestało być opła-
calne, a pozostawione same sobie zmieniają się w las. Wszystkie łąki na terenie Drawieńskiego Parku Naro-
dowego są koszone. Drawieński Park Narodowy dba, aby motylom i innym zwierzętom łąkowym nie zabrakło 
miejsca do życia i żerowania. Łąki pozostawione same sobie szybko zarastają krzewami i drzewami.
Dlatego niezbędne jest ich koszenie, żeby zachować łąkowe kwiaty bogate w nektar: koniczyny, bylice, ja-
skry, przytulie, ostrożenie, szczawie, rzeżuchy, świerzbnice, kozłki, koniczyny, wyki, przywrotniki, rajgrasy, 
kukliki zwisłe i wiele innych.
Latem znad łąki niesie się głos pasikoników, nad łąką unoszą się liczne motyle, a na kwiatach roślin bal-
daszkowatych siadają rzadkie gatunki chrząszczy ogrzewające się ciepłem słonecznych promieni. Wtedy 
łąka tętni życiem… 

W jaki sposób tworzyły się łąki?
Przed pojawieniem się człowieka obszar prawie całej obecnej Polski pokrywały lasy. Jedynie w dolinach rzek 
i na terenach położonych wysoko w górach można było spotkać roślinność zielną. Wieloletnie rośliny zielne, 

które w odróżnieniu od drzew znoszą coroczne wylewy rzek w dolinach, tworzyły naturalne ekosystemy - 
łąki zalewowe. Osiedlenie się i chów zwierząt skłoniły człowieka do rozpoczęcia wycinki lasów. Na ich miej-
scu tworzył on m.in. łąki. Rośliny łąk są w większości rodzime, wcześniej zasiedlały śródleśne polany, runo 

lasów, terenów nadwodnych oraz górskich hal (źródło: Wikipedia).

Portrety niektórych roślin i łąk

18

Śródleśne łąki – cenne ekosystemy

ostrożeń błotny

śródleśna łąka nad Płociczną  

firletka poszarpana
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Tekst i zdjęcia: Ewa Wnuk Gławdel, DPN

ostrożeń błotny

świerzbnica polna

firletka poszarpana

kuklik zwisły
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– ćwiczenie z przyrody na przykładzie flory 
Drawieńskiego Parku Narodowego

Elementy morfologii roślin

Zastanów się jaką funkcję pełni każda z wymienionych części w życiu rośliny:
Utrzymywanie roślin w podłożu - ...................................................................................................................................
Transport wody wraz z solami mineralnymi - .............................................................................................................
Proces fotosyntezy, wymiana gazowa, transpiracja - ..................................................................................................
Rozmnażanie rośliny - ......................................................................................................................................................
Skoro znasz funkcje poszczególnych elementów rośliny, to spróbuj opisać, co Twoim zdaniem roślina wnosi 
do ekosystemu: ..................................................................................................................................................................
..............................................................................................................................................................................................

Pomysł i wykonanie: Lidia Zalewska, DPN; Rysunek: Maksymilian Misiura

kruszczyk błotny (Epipactis palustris)

część nadziemna

kwiat

łodyga

korzeń

liść

część podziemna
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LICZBY W PRZYRODZIE

 
Biedronki mają nie tylko uroczy wygląd, ale tak-

że pełnią pożyteczną rolę w ekosystemie. Żywią się 
one głównie mszycami i innymi owadami roślinożernymi, które 
potrafią być dla nas kłopotliwe. Zabrzmi to trochę śmiesznie 
z uwagi na wielkość biedronek, ale generalnie ze względu na 
to czym się żywią, są one zaliczane w większości do drapież-
ników i to bardzo żarłocznych. Dorosła biedronka potrafi zjeść 
kilkadziesiąt mszyc dziennie! Do tej pory nie udało się dokład-
nie określić pochodzenia biedronek. Najstarsze skamieniałości 

w bursztynie odnaleziono we Francji i datuje się je na około 53 mln  
lat temu, czyli epokę eocenu. Biedronki należą do rodziny Coccinellidae z  rzędu 
chrząszczy, która liczy ponad 6 tysięcy gatunków owadów o czerwonych lub poma-
rańczowych pokrywach skrzydeł z czarnymi kropkami. 

Czy zauważyliście, że z nadejściem lata owady zaczęły być bardzo aktywne?  
Czy wiesz, że nie wszystkie owady są duże i łatwe do zauważenia? Wśród traw, liści 
i pod korą drzew ukrywają się prawdziwi mikroskopijni bohaterowie! Choć są malutcy, 

mają niezwykłe zdolności – potrafią skakać, błyszczeć jak klejnoty albo zjadać 
mnóstwo szkodników. Poznajcie najmniejszych mieszkańców naszych lasów i łąk!

tają, jednak unikają lotów długodystansowych. Żyją 3-4 miesiące. Wydają donośne 
dźwięki, pocierając o siebie skrzydłami na których znajdują się tzw. narządy strydu-
lacyjne. Przypomina to gesty wykonywane przez grającego na instrumencie smycz-
kowym. Zgrubienie na lewym skrzydle spełnia funkcję smyczka, zaś prawe skrzy-
dło pełni funkcję struny. Swoje koncerty rozpoczynają na przełomie lipca/sierpnia. 
Szczególnie słyszalne są w ciepłe dni i noce, na odległość nawet 50 m. W nocy w miarę 
spadku temperatury, niektóre gatunki pasikoników mogą wspinać się na drzewa, gdzie 
jest cieplej, by tam kontynuować swoje granie. Pasikoniki wydają odgłosy, żeby zwabić 
samice, w ramach rywalizacji o nią lub by odstraszyć drapieżnika. Samica składa jaja 
w ziemi. Rozwój embrionalny trwa od 1,5 roku do 5 lat! Po wykluciu z jaja larwa jest 

„wegetarianką”, następnie staje się drapieżnikiem i poluje na mniejsze owady. Zjada 
głównie muchy, gąsienice i inne owady, często szkodniki. Potężny aparat gębowy bez trudu 

radzi sobie z pancerzykami owadów. Pasikonik chwycony w rękę potrafi boleśnie uszczypnąć.  
Pamiętaj! Pasikonik i konik polny to zupełnie inne gatunki owadów. 
Ważki to grupa owadów drapieżnych o  smukłych ciałach, wyposażonych w  6 nóg oraz 
bardzo ruchliwą głowę zaopatrzoną w ogromne, w stosunku do wielkości reszty ciała 
oczy, które są bardzo złożone, gdzie każde z nich składa się z tysięcy fasetek, a te 
wyposażone są w oddzielne rogówki. Pole widzenia oczu tego owada jest bardzo sze-
rokie i obejmuje obszar niemal 360 stopni. Polują na inne owady w tym tak nielubiane 
przez nas komary i muchy. Są bardzo szybkie i sprytne, gdy ofiara wpada im w łapy, 
nawet nie wie, kto ją zabił. Są to prawdziwi drapieżcy i doskonali myśliwi. Są bardzo 
szybkie, potrafią rozwijać prędkość w locie prostym do nawet 40 km/h. Jednocześnie 
potrafią, jak niewiele innych owadów, latać we wszystkich kierunkach, a także zawisać 
w  powietrzu bez względu na pogodę i  wiatr. W  sztuce tej przypominają dzisiejsze, 
nowoczesne drony. 

 
Ciekawostki wybrała i zestawiła: Irmina Jasińska-Szymkowiak, DPN

Fot. 1. Biedronka siedmiokropka, Małgorzata Domagała; 
Fot. 2. Pasikonik zielony, Małgorzata Domagała;  

Fot. 3. Samiec ważki rudej, Dariusz Kolenda

Pasikoniki żyją w ogrodach, na łąkach, po-
lach i na nasłonecznionych brzegach lasów. 

Dobrze wspinają się, skaczą i  świetnie la-
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Znajdź 25 mrówek
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Wydawca: Drawieński Park Narodowy, ul. Leśników 2, 73-220 Drawno 
Kierownik zespołu redakcyjnego: Irmina Jasińska-Szymkowiak, DPN
Zespół redakcyjny DPN: Ewa Wnuk Gławdel, Jarosław Gancarczyk,  
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uczniowie ZS-P w Drawnie pod merytoryczną opieką Edyty Musiałek
Layout, projekt okładki: Michał Grzeszczak
Rysunki: Michał Grzeszczak, Maksymilian Misiura oraz uczniowie ZS-P w Drawnie
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Egzemplarz bezpłatny

Dofinansowano ze środków
Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska

i Gospodarki Wodnej w Szczecinie
w ramach Programu EDUKACJA EKOLOGICZNA

www.wfos.szczecin.pl

Rebus

Gry i zabawy
Drodzy Przyjaciele, zapraszamy Was do zabawy, rozruszajcie głowy,  

włączcie myślenie i bawcie się świetnie rozwiązując łamigłówki.  
Każda rozwiązana zagadka to Wasz mały sukces, więc do dzieła!
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lipcowe upały,
 wrzesień doskonały

Krzyżówka – Czas na wakacje

Poziomo:
4. Idziesz tam, jak chcesz się pokąpać.

5. Ogrzewa nas i świeci na niebie.
6. Grasz nią na plaży w siatkówkę.

Pionowo:
1. Pływasz nim po Drawie.

2. Budujemy z niego zamki na plaży.
3. Jeździmy na nim.

6. Miejsce gdzie rolnik sieje zboże.

wakacje

4

5

6

1

4

4

6

2

7

3

5
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2 3

62 73 51

maj bogaty sieje kwiaty


